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Dnia 7 (19) Października, Rok 1854.
Jutro, Śtej Ireny Pannj

Dnia 2 2  b. m .,  t .  j. w  Niedzielę, Akademja Duchowna 
Rzym sko-Katolicka  w W arszaw ie , obchodzić będzie 
w  Kościele XX. Franciszkanów, doroczną uroczystość 
swojego Patrona, SgoJ a na  Kaniego, z odpustem zupeł­
nym, nadanym jej przez Breve A p o s t o l s k ie , w  dniu 2  
Czerwca 1837 r., od ś. p. G r z e g o r z a  XVI P a p ie ż a ; o 
czem pospieszamy donieść pobożnym, pragnącym korzy­
stać z nieprzebranego skarbcu łask Kościoła Świętego.

R e s k r y p t  C e s a r s k i, 
w ydany do Dowodzącego wojskam i 3, 4 i  5go Kor­
pusów  Piechoty, Jenerał-Adjutanta, Jenerała Ar- 

ty lerji, Xięoia Gorczakowa 2go.
Xiążę .Michale synu Dymitra! Ukazem do Rządzące­

go Senatu i Rozkazem do Armji, Mianowaliśmy Was 
Głównodowodzącym NASzą Armją Południową, i nadali 
Wam wszelkie prawa Głównodowodzącego Armją pod­
czas wojny, według Ustawy z 5go Grudnia 1846 roku. 
Zarazem Oddaliśmy pod Wasze zwierzchnictwo, na pra­
wach Głównodowodzącego: 1) Gubernije: Podolską, 
Kijowską, Połtawską, Charkowską, Jekaterinosławską 
z Grodonaczalstwem Taganrogskiem, Chersońską, Pół­
nocną część Tauryckiej do międzymorza Perekopskie- 
go i Okręg Bessarabski; 2) Wszystkie wojska w tych 
Gubernjach i Okręgu rozlokowane, oprócz rezerwowych 
zapasowych wojsk Jazdy i Artyllerji Konnej, znajdujące 
się wOkręgach Wojennego Osiedlenia, które mają pozo­
stawać pod bezpóśredniem zwierzchnictwem Inspektora 
Jazdy Rezerwowej. J e s t e ś m y  przekonani, że usprawie­
dliwicie zupełnie położone przez N a s  w  Was zaufanie.

Pozostajemy ku Wam na zawsze przychylnemi.
Na oryginale W łasną J e g o  C e s a r s k ie j  

M o ś c i  ręką napisano: 
MIKOŁAJ.

G6tczy.no, 26go Września 1854 r.

Przez Rozkaz C e s a r s k i , wydany do Zarządu Cywil­
nego, w Gatczynie, dnia 20go Września, Senator, Radca 
Tajny von Bradke, przeznaczony został na Kuratora 
Okręgu Naukowego Dorpackiego, z pozostawieniem 
przy dotychczasowym urzędzie.

Wiadomości z  Krymu.
Podług nowo-otrzymauych od Jenerał-Adjutanta Xię- 

cia Menszykow doniesień, stan rzeczy w Krymie, po 
21 Wrześuia (3 Października), nie zmienił się. Wojska 
nasze zajmując pozycję między Iokermau i Belbek, 
obserwowały nieprzyjaciela, rozmieszczonego na prze­
strzeni między Czarną rzeczką, Bałakławą i latarnią 
Chersonezską. Po powyższą datę 21go Wrześnie, Au- 
glo-Francuzi nic przeciw miastu nie przedsiębrali i ża­
dne z obu stron nie zaszły działania. (Ruski Iuwalid).

Rząd Gubernjalny W arszaw ski, wezwał Magistrat 
miasta W arszaw y, aby uprzedził wszystkich właścicie­
li posesji na placach skarbowych w W arszaw ie  i Pra­
dze, że ze strony Rządu Guberujalnego, wydelegowanym 
został Urzędnik Ekonomiczny, dla przekonania się o

stanie rzeczy co do każdej podobnej posesji. Za zej­
ściem tegoż delegowanego na grunt, właściciele pose­
sji na placach skarbowych położonych, obowiązani są 
wylegitymować się z posiadania, okazać konsens, kwi­
ty z opłaconego laudemium i czynszu, oraz okazać plan 
placu. Właściciele uiemający uregulowanej posesji i 
nieposiadąjący kousensów, obok dopełnienia zwykłych 
formalności, winni bezzwłocznie o wyjednanie feonsen- 
8Ów do Rządu Guberojalnego zgłosić się; ci zaś z wła­
ścicieli, którzyby chociaż mieli kousensa, a nie mieli 
planów placów, winni podług informacji delegowane­
go, postarać się o sporządzenie tychże planów za po­
średnictwem użytego do tego technika. Najmniejsza zaś 
zwłoka dopuszczona z ich strony w dopełnieniu formal­
ności niuiejszem wskazanych, spowoduje exekucję, 
która gdyby jeszcze pożądanego nie zapewniła pospie­
chu; ze strony Skarbu Królestwa, jako właściciela 
gruntu, będą przedsięwzięte kroki prawem i przepisa­
mi przewidziane, czego jednak właściciele spowodo­
wać nie powinni, gdy tu także o ich własne idzie 
dobro.

ZarządW arszaw skiego  Ober-Policmajstra, wezwał 
Marcina-Stanisława dwóch imiotf Szadurskiego, syna 
Urzędnika, który jeszcze w miesiącu Październiku 1850 
roku, zbiegłszy za granicę, obecnie ma się znajdować 
w Prusach; ażeby wciągu ficiu tygodni od daty obe­
cnego wezwania, zgłosił się do najbliższego Urzędu Po­
licyjnego i bytność swoją zameldował, a to pod rygo­
rem art: 340 i 341 Kodexu kar głównych i popra­
wczych.

Na zebraniu ogólnem Zgromadzenia Handlowego, 
które odbyło się w zeszłym tygodniu, d. 13 b. m., obra­
no na następne 3 lata, na Starszego Zgromadzenia Kup­
ców, P. Xawerego Schlenkera; na Podstarszego P. Teo­
fila F ukiera , a na Zastępców: P. Konstantego Dobry- 
cza  i P. RobertaZieglera. Zatwierdzenie odbyło się 
w Magistracie m. W arszaw y, dawnym zwyczajem dnia 
wczorajszego, przez podauie ręki JW. Prezydentowi 
miasta. Dotychczasowym Starszym Zgromadzenia Kup­
ców, był W. Józef Kohler, od r. 1838, a zatem ciągle 
przez lat piętnaście.

JW . Łabincow  Jenerał-Lejtnant, wyjechał do Kra­
sno stawu.

W’ następstwie wzmianki o pożarze w m. Siedlcach  
w Gub: Lubelskiej, donosimy co następuje: Ogień po­
wstał w dniu 11 b. m. o godz: 7*/4 wieczorem przy naj­
gwałtowniejszym wietrze południowym. Z początku 
zajęły się od niego 3 domy, przedsięwzięto więc ener­
giczne środki ratunku, lecz wściekłość wichru była tak 
wielką, że gonty, a nawet odłamki krokiew i belek 
z ogniem, siłą jego pędzone, padały w najodleglejszych 
częściach miasta. Tym sposobem, w przeciągu godziny 
miasto w kilku miejscach gorzeć zaczęło, a nakouiec 
ze wszystkich stron buchać zaczęły kłęby dymu i w gó­
rę podniosły się roassy płomieni. Nieszczęśliwym mie­
szkańcom nie pozostało nic więcej, jak tylko ucieczką
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wad życie, pozostawiając całe mienie swoje na pa- 
ę niszczącego ży wiołn. Trzy części miasta czyli d wie- 
kilkadziesiąt domów ubezpieczonych w Dyrekcji 

rs. 126,360, obróconych zostało w perzynę; (straty 
nchomościach dotąd w przybliżeniu nawet oszaco- 

ane być nie mogły), a 5,000 osób utraciwszy całe 
mienie swoje, pozostało bez przytułku. Los tych nie­
szczęśliwych ofiar tem godniejszy jest litości, że nie 
mogąc się pomieścić w ocalonej od zniszczenia części 
miasta, na nadchodzącą zimę nie wiadomo gdzie będą 
musiały szukać schronienia. Ogień m iał powstać z ku­
czki żydowskiej urządzonej nad dachem jednego z do­
mów.

Z okoliczności doniesienia onegdaj o pożarze jaki do­
tknął m.Siedlce, nadesłano do Redakcji Kur jera , nastę­
pujące ofiary: od JJW  W. i W W .: Konstancji Ciecier- 
skiej, rs. 60; od Stefana i Jadwigi zHra: Rzewuskich 
Ciecierskich, rs. 90; od Henryka Hr: Rzewuskiego, 
rs. 5 k. 25; od Just: Murawskiego, kop. 15; od Tomasza 
Tym:, kop. 15; od Waler: Warpachowskiego, kop. 90; 
które to kwoty stosownie do życzenia ofiarujących, prze­
słane już zostały na ręce JW . Kuczyńskiej, Małżonki 
JW . Alexandra Kuczyńskiego, Prezesa Dyrekcji Wy­
ścigów Konnycb, dla rozporządzenia niemi stosownie 
do Jej uznania i rozdzielenia pomiędzy najbiedniejszych 
pogorzelców.

Do handlu rycin  J. Schmidt, przy ulicy Senatorskiej, 
nadszedł transport specjalnej mappy Krymu, wedłog 
J. J. N. Huota, wielkiej geognosticzno-topograficzuej 
mappy. Starannie i ściśle wykończona,jest ona najlepszą 
z dotąd wyszłycb mapp teatru wojny.

(A. n.) W d. 9 b. m.t w dobrach Jądrowice w Kuja­
wach, oddała BOGU ducha, ś. p. Ludwika z Leszczyń­
skich Ulejska, małżonka poważanego w okolicy Sędzie­
go Pokoju, siostra zasłużonego w kraju rolnika, Oby­
watela Gostyńskiego. Prawdziwie świętobliwym był 
54-letni żywot tej Pani; rozgłośną jej pokora Chrze­
ścijańska i mnogie cnoty domowe, któremi w skromnem 
wiejskiem zaciszu, zdała od zgiełku świata, dni swoje 
znaczyła. Toteżogólne współczucie jakie jej skon wywo­
ła ł i liczne zebranie osób wszelkiego stanu, dążących od­
dać zmarłej ostatnią posługę, najja wniej świadczyły: że 
przymioty jej pięknej duszy, należycie oceniane były, i 
że pamięć jej tak w gronie stroskanej Rodziny, której 
szczęście i pociechę stanowiła, jakoteż w sercach tylu 
nieszczęśliwych, których w ukryciu wspierała, nie tak 
prędko wygaśnie. Część jej pamięci.—  J.S.

Wieś Kościelna Sarnowo, w Dekanacie Mławskim, 
w której zgorzał jak to donieśliśmy Kościół, liczy 2,636 
parafjan.

Wczoraj ogłosiliśmy warunki przedpłaty na no- 
wo-zapowiedziane dzieło p. n .: Historja Powszechna 
Kościoła, przez Jana Alzog'a Dra Teologji. Ponieważ 
bilety dla Prenumeratorów już złożone zostały w Reda­
kcji Kurjera, przeto pospieszamy donieść o tem Czytel­
nikom naszym, z nadmienieniem, żegdy od rozsprzeda- 
ży tychże biletów w Redakcji, odstąpiony został przez 
Wydawcę pewien procent dla biednych pod opieką 
Warsz: Tow: Dobroczynności zostających, przeto Osoby 
życzące sobie nabyć to dzieło, raczą ze względu na ko­
rzyść dla biednych, zakupywać wspomnione bilety w Re­
dakcji Kurjera.

Zawiadamiam szanownych Rodziców i Opiekunów, 
że w skutku udzielonego mi upoważnienia przez JW . 
Kuratora Okręgu Naukowego Warszawskiego, została 
przezemnie nowo otworzona Szkoła prywatna żeńska 
pod Nr 57 przy ulicy Rynek Stare go-Miasta.— Ma- 
rja Popławska.

W dniu21 Września, P. Gusiew, Pomocnik wObser- 
watorjum Wileńskiem, odkrył kometę w konstellacji 
‘Wielkiej Niedźwiedzicy. Kometa ta przedstawia się 
w lunecie w postaci dość świetuegoobłoczka.

Oddawna już ekonomiści polityczui, zwracali na to 
uwagę, czy odkrycie tak obfitych kopalń złota, jakich 
dostarczyła Kalifornja w Ameryce, i napływ onego do 
Europy zdoła obniżyć wartość złota, lub nie. W trakcie 
tych uwag nowe przybyły źródła, a mianowicie w mieście 
Victorii w Australji, które to miasto, a zwłaszcza od 
roku 1851, coraz większej z powodu również lieznych 
kopalń złota, nabierać zaczyna ważności. Nie wchodząc 
w bliższy rozbiór rzuconej przez ekonomistów kwestji, 
podamy tylkosamefakta dotyczące bogactw wspomnione- 
go miasta, które nadzwyczaj w ciągu lat kilku zasiliły 
Europę tym kruszcem. I tak w r. 1851, ilość odkrytego 
złota była nie znacząca; ludność zaś miasta wynosiła 
95,000 osób. W roku następnym ludność wzrosła do 
200,000,azłotaznaleziouoza3,483,048dukatów. W ro­
ku zeszłym, ludności było 271,000, a złota wydobyto 
na summę 23,177,544 dukatów, wywieziono go zaś do 
Europy za 19,854,496 dukatów.

Xięgarnia Michała Pruhling, przy rogu ulicy Żabiej 
i Senatorskiej, w domu Hr: St: Zamoyskiego N° 472, 
odebrała z zagranicy następujące karty jeograficzne, 
jako to: Krymu, Ogólny rzu t oka na teraźniejszy teatr 
wojny, oraz najnowsze atlasy. Cena każdej karty wy­
nosi k. 50.

Idący z Saskiego Ogrodu, na ulicę Marszałkowską, 
mają nową dogodność. Po strouielewej tej ulicy w pun­
kcie gdzie niedawno rozebrano część posessji Banko­
wej, wszersz ulicy nowo-otwartej, i dalej aż ku domo­
wi Frytschego, ułożono wygodny i szeroki chodnik 
z kamieni w kwadrat ciosanych. Z tąd można się już 
dostać na drugą stronę ulicy do wygodnego chodnika 
smołowcowego, który wzdłuż ulicy Marszałkowskiej, 
do samego dworca kolei żelaznej prowadzi. Jest to wa­
żne ulepszenie; przejście bowiem po ciasnym chodniku 
obok posessji dawniej Dembowskich, było bardzo nie­
dogodne.

P. Łęcki artysta-malarz, powrócił z swej podróży 
w Królestwo, do Warszawy.

Rzadko widzieć cóś foremniejszego a wyobrażające­
go krzyż, jak kalarepę, którą nadesłano do Redakcji 
Kurjera z Henrykowa pod Warszawą. Jarzyna ta po 
raz drugi występuje już z oryginalnością swoją, gdyż 
podobnie dziwnego kształtu otrzymaliśmy taką sztukę 
z Elsnerówki pod Warszawą. Obie zaś można widzieć 
każdego czasu w Redakcji.

Ouegdajszy dzień rozpoczęliśmy pożądanym od da­
wna deszczykiem, a wczorajszy mocną mgłą; lecz ani 
jedno aui drugie nie przeszkodziło, abyśmy w cią­
gu dnia używali jak zwykle w jesieni przyjemnej po- 
gody.

Podług Gazety Lwowskiej, przedruk Słownika Lin­
dego, doszedł do arkusza 41 tomu Igo.
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Ponieważ doszły nas pytania gdzie mianowicie dostać 
można nowego chromolitografowanego kalendarza P. 
J(. Fajansu, o którego wyjściu donieśliśmy kilkakro­
tnie; przeto dodajemy jeszcze, iż oprócz już wymienio­
nych przez nas miejsc, tenże znajduje się jeszcze, przy 
ulicy Miodowej: w składach materjałów piśmiennych 
PP. A. Giwartowskiego et Comp:, i P. Jana Tytz; przy 
ulicy Senatorskiej: w składzie materjałów piśmien­
nych P. G. Arnholda, w składzie rycin P. Schmidta i 
w litografji P. Mullera naprzeciw XX. Reformatów; 
przy ulicy Wierzbowej: w składach materjałów pi­
śmiennych PP .Wojezyńskiego, Szezycińskiego i Ant: 
Szuster; przy ulicy Rym arskiej: w xięgarni komisso- 
wej Z. Szteblera wprost Banku, i w składzie sygar P. 
"Ward, w domu W. Heuricha; przy ulicy Krak:-Przed:, 
w składach PP. Bagińskiego wprost Poczty, Giwarto- 
wskiego w domu W. Grodzickiego, i Btaszkowskiego 
obok gmachu Kazimieromskiego; przy ulicy Nowy- 
8 w ia t: w składzie sygar w domu JW. A. Hr: Zamoy­
skiego.

W dniu zaonegdajszym, w dole pozostałym po je­
dnym z rozebranych budynków, w promieniu cytadelli 
Alexandryjskiej, znaleziono ciało Marjanny Zieliń­
skiej, lat 35 liczącej, wyrobnicy, zbieraniem kości 
trudniącej się, która w zesz ły  Piątek wyszedłszy z do­
mu, jak domyślać się należy, dla zbierania kości, 
weszła w ten dół, i przez oberwanie się ziemi, śmierć 
poniosła.

W dniu 28m b. m., ma być dany w Płocku, kon­
cert przez P. Ignacego Krzyżanowskiego, znanego for- 
tepjanistę.

Dziś i każdego dnia, w Zakładzie dawniej Steinkel- 
lera, przy ulicy Trębackiej, grać będzieRajczak  z to­
warzyszeniem fortepjanu, od godziny lOej z rana do lej 
z południa, wieczorem zaś z całą orkiestrą; gdzie przy 
rychłej usłudze, dostać można wszelkich jedzeń i na­
pojów.

Burs wczorajszy: za pól-imperjaly, żądają rs. 5 kop: 
24; za listy zastawne Illgo Okresu oprócz kuponu, 
dają rs. 14 k. 70; wartość kuponu k. 191/3-

Wczoraj w Teatrze Rozmaitości przywołani zostali: 
po Rom: Dwóch Aniołów Opiekuńczych, Panna Ciem- 
ska, oraz PP. Królikowski i Rychter.

A n g l j a . — Times ogłosił cały szereg listów o wy­
lądowaniu armji sprzymierzonych w Krymie. Cała 
flotta długa na mil dziewięć, pokazawszy się tylko pod 
Eupatorją, pożeglowała do miejsca zwanego Staroje 
Ukreplenie (stara twierdza), położonego nad małem 
jeziorem (zapewne Sak). Wojska francuzkie zaczęły 
wylądowanie, i stanęły na południowym krańcu wy­
brzeża, mającego do 2ch mil długości. Przed wylądo­
waniem, cała flotta mogła widzieć Oficera Rossyjskiego 
o 1,100 yardsów od flotty, jak z trzema kozakami je­
cha ł  spokojnie i notatki zapisywał. Oddalając się, ko­
zacy jego o mało nie schwytali Jenerała Brown, który 
piechotą posunął się naprzód z Kwatermistrzem Jeue- 
ralnym dla rozporządzeń; ocalił go tylko ogień karabi­
nowy kilku muszkieterów. Morze było wzburzone, i 
wylądowanie wojsk angielskich nie mogło się odbyć 
z regularnością założoną; Oficerowie byli bez boni, le­
karze bez lekarstw, niejeden żołnierz umarł bez ratun­

ku. Deszcz ulewny wielce dokuczył tej pierwszej nocy* 
Jenerałowie, Oficerowie i żołnierze, zarówno spać mu­
sieli w błocie, bez wody, bez ciepłego groku. Jazda i 
artyllerja wylądowała d. 15; w ogóle jazdy wylądowano 
nie całe 1,000 koni; konie były schudzone i zmęczone 
14to-doiowym pobytem na okrętach. Brak wody do 
picia był najboleśniejszy; konie 36 godzin były bez 
wody; wielu też ludzi zapadło, a okręt Konguro z armji 
i flotty powiózł 1,500 chorych do Konstantynopola. 
W dniu 17 i 18 więcej było wina jak wody w obozie; 
francuzcy  żołnierze tu i owdzie rabunkiem zabawiali 
się. (Jour: de St. Pet:).

E g i p t . — W Alexandrji oczekiwano na przybycie 
nowych wojsk przeznaczonych na posiłek Turcji. Zgo­
da pomiędzy prowincjami Egiptu  została przywróco­
ną. (J. de St. Pet:).

P r u s y . — Zaprzeczouo pogłosce, że Brunświk  wy­
mówił konwencję wojenną z Prusami; owszem Prusy  
pierwsze konwencję tę zerwały. — Wieść chodzi, że 
rząd rozpoczął układy o zniesienie cła na Sundzie. — 
W Prusach  mają zaprowadzić Ministerjum gospodar­
stwa wiejskiego; brat Barona Manteuffel, ma zostać tym 
Ministrem.— W Gdańsku mają założyć szkołę kade­
tów marynarki i majtków. (J. de St. Pet:).

F r a n c ja . —  Układy zdomem Rotszyld  o 400 miljo: 
fr. pożyczki dowodzą, iż rząd nie czuje się dość silnym, 
by się po drugi raz o nową pożyczkę wprost do ludu 
odwołać, bo wojna dzisiejsza nie jest popularną.— Mo­
nitor ogłosił oświadczenie rządu, donoszące o blokadzie 
portów morza Białego.— Liczne oddziały robotników 
wysyłają teraz do fabryk lndret, i do arseuałów mor­
skich. —  W d. 27 Września odbyły się wielkie mane- 
wra w obozie Bulońskim; dowodził sam Cesarz. Pod 
bronią stało 70,000 ludzi, daleko do owych 100,000 za­
powiadanych przez Cesarza. (J. de St Pet:).

T u r c ja .— Wojska tunetańskie niedawno przybyłe 
nie będą użyte tej zimy; stoją w koszarach seraskieratu; 
żołnierzom brak płaszczów i ubrania zimowego; nie 
mogą dla tego służby odbywać; źle są dowodzone, a le­
karze im towarzyszący, są to po większej części cyruli­
cy włoscy czytać nieumiejący. — Sztab armji Karsu, 
został całkowicie zreorganizowany; większa ezęść Ofice­
rów Europejskich otrzymała dymissję; Guyon ma być 
użytym w armji Dunaju.— Ze Lwowa donoszą, że woj­
ska austrjackie weszły do Mołdawji 18 i 19 z. m. — 
Galacz i Brailow, otrzymują garnizony tureckie; nate- 
raz unikają jeszcze Dobruczy. —  Z Ruszczuku  piszą, 
że od pewnego czasu wszystkie drogi z Bulgarji pro­
wadzące do morza, pokryte są wojskami wszelkich bro­
ni. Żołnierze odbierają podwójną rację, ale też odby­
wać muszą podwójną drogę, by mogli zaraz za powro­
tem okrętów, które udały się do Krymu z rezerwą sprzy­
mierzonych, odpłynąć. — Z Warny donoszą pod d. 22 
z. m., że tam przybyły z wojskiem okręta angielskie i 
francuzkie z Malty, i odpłynęły natychmiast do Eupa- 
łorji. — Feldzeugm: Hess, w d. 27 z Bukarestu uda 
się do Giurgewo, zkąd parostatkiem odpłynie do Wie­
dnia. — W d. 19, Omer Basza wrócił do Bukarestu 
z objazdu.— Korespondent Daily News donosi, że Tur­
cy zbliżają się ku Prutowi; Lord Raglan  bowiem za­
żądał, by zrobioną została dywersja od strony Bessara-
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b ji.x Przednia straż już była w pochodzie; Omer Basza 
m iał za uią pospieszyć w d. 2 8  z. m. (Gaz: Angs:).

R ozmaitości. —  W B ordeaux  zmarły w tych czasach  
najmłodszy syn s łynnego murzyna Toussaint-Louver- 
łu r e , jak m ów ią  pozostawił ciekawe notatki biografi­
czne o sw oim  ojcu. Zmarły pobierałzoaczoą pensję od 
rządu, która jednak razem z iuuemi dochodami niewy-  
starczała na liczne jałmużny, jakie ubogim udzielał.  
B y ł  on nie tylko dobroczynnym, ale przytem światłym  
i uczonym. —  Razu pewnego Panna R achel po wido­
wisku, wychodziła z Teatru w łoskiego;  powóz jej zaszedł 
i już zgrabną sw ą nóżkę stawiała na stopień, gdy w tem 
sprzedająca pomarańcze kobieta, poznawszy ją, zawoła­
ła i  w łaściwym p o ryzk im  przekupkom drwiącym to­
nem: nPatrzcie to Rachel!"  Artystka odwraca się i rzecze 
j e j : »Tak jest”; a potem dodała: »dużoście też rozprzeda­
li pom arańcz", a nieczekająe odpowiedzi, rzuca jej sztu­
kę złota do kosza. Biedna kobięta zdziwiona i uradowa­
na, obsypała oajezulszemi dzięki siadającą do pow o­
zu serdeczną  i poczciwą panię, jak ją nazwała. -— 
Służący wychodząc z domu, a bojąc się, aby Pan nad­
szedłszy nie czekał na niego za drzwiami, napisał kre­
dą na stole w przedpokoju: jjRIucz od pokoju będzie 
w komórce pod drzewem”, a potem wyszedłszy, zam­
knął drzwi na klucz, i ten ostatni umieścił według in­
formacji napisanej na stole w zamkniętym pokoju.

PRZYJECHALI do WARSZAWY.
Byszewski Rom: Oby: z Kotkowa nr 584; Bieliński Jul: Ob: z Ka- 

len ianr472; Dmochowski Fran: Oby: z Płocka nr 1574; X. Dobro­
wolski Kazi: Pleban z Międzyrzeca nr 634; Fixen Hen: Kup: z Pe­
tersburga nr 1574; Lubomirski Eng: Xżę z Gub: Wołyńskiej nr 570; 
Łazarew  Konst: Ob: z Pabianic nr 584; Niemojewski Jan Ob: zPe- 
tersburga nr 634; Podkoński Fran: Oby: z Boryszewanr584; W ę- 
żykowie Wilh: Oby:z W itulina, i Sewe: Oby: z Toporowa nr601.

W y je c h a li : Brzozowski Kazi: Oby: do Sieradza;. Brochocki Do­
minik Prezęs Tryb: do Lublina; Bogatko Zyg: dym: Major do Gub: 
Podolskiej; Chwalibńg Stefan Ob; do Tnły; Grudziński W ład: Oby: 
do Wylezinka; Ożarowski Stan: Hr. do Brzozy; Woroniecka Felicja 
Xżna do Huszlewa.

P rzy jech a li koleją że la zn ą : Halpern Jetta  Kupcowa z Lipska 
nr 1808; Jerofiejew Kapi: Inżenięrów z Berlina nr 634; Lanci Fr: 
M arja Budów: z Berlina nr 410; Potocka Lud: Hr. zBruxeli n r393; 
Rau Hen: właściciel fabryki z Prus nr 602.

W yjech a li koleją że lazną:  Libas Lud: Kup:, i Lesser Stan: 
Bankier do Berlina; Renschaw Jan Mechanik do Londynu.

O C M I E S I E I l i l J h .
Do Handlu Karola M ass, przy ulicy Miodowej, w domu W . 

Lessera, złożono w tych dniach w komis do sprzedania: K O ­
S Z U L E  damskie webowe, haftowane, koronkami obszywane, 
jak  najgustowniej w Paryżu wykończone; oraz SERW ETY ada­
maszkowe jedwabne i wełniane zagraniczne. Nadmienia się zara­
zem, że powyższe a rtykuły  zupełnie są nowe.

W J Ę C iL I  KOMINKOWYCH KAMIENNYCH, nabyć można 
w  handlu Żelaznym J. Hilkner, przy ulicy Krak:-Przedm: Nro 
410, w pałacu JW . Hr: Krasińskiego.

O S O B A  posiadająca upoważnienie do wykładania języka 
Francuzkiego, pragnie pozostające jeszcze parę godzin czasu, po­
święcić na udzielanie tego przedmiotu, w  domach prywatnych. 
Bliższa wiadomość pod N r 2677 przy ulicy Bednarskiej, w  domu 
XX. Karmelitów, u Zegarmistrza.

UCZENI z prowincji, może być umieszczonym w  handlu Win 
i Korzeni, przy ulicy F reta Nro 268.

O S ® R Y C rI  Holsztyńskie, nadejdą jutrzejszą 
Pocztą, do handlu Ernesta Nickiego, przy ulicy 
Bielańskiej;—  tamże nadszedł świeży JACQUES- 
SON i ROEDERER, oraz i świeże P I K I .

Ostateczne przysądzenie B Ó B R  Lipieze i Gozdówek lit: a. bt 
w  Okrę: Warszawskim Gub: W arsz: położonych, mających rozle­
głości dziesiatin 1,183 (w łókm .n. 77 morg: 15 p. 244), do spadku 
po ś. p. Dawidzie Torosiewiczu Mecenasie należących, odbędzie się 
d. 19/31 Paźdz: r. b. o godz: 4 po południu, w miejscu zwykłych po­
siedzeń T ryb: Cyw: Gub: W arsz: w W arszawie Wydz: 3, w oficy­
nie pałacu Rząd: Krasińskich pod N r 549, ulica Długa, przed W . 
Starczewskim Asesorem Delegowanym. Oprócz wierzytelności 
Tow: Kred: i depozytu Tryb: pozostanie na gruncie aż do działów 
z procentem 5/loo summa rs. 7,500. Licytacja zacznie się od summy 
rs. 24,533. Vadium oznaczone jest na rs. 3,000. Sprzedażą dyry­
guje Adwokat Krysiński pod N r 1774 zamieszkały, uktórego mo­
żna przejrzeć warunki licytacji i taxę, tudzież u W . Jerzmanowskie­
go Pisarza Tryb: W ydz; 3.

H O C 8  familijny, na leżących resorach, z for- 
deklem, w dobrym stanie, jest do sprzedania w do­
mu pod Nr 1077Ó przy ulicy Granicznej. Bliższa 
wiadomość w Kantorze w tymże domu na dole.

K I T  Z I M O W Y
hDobrze urządzony, do zalepiania Okien dubeltowych na zimę,! 
Sfunt po kop: 3, codziennie świeży; nabyć go można w K Ł Ó - ?  
|wi«¥in[ SKŁADZIE L A K I E R Ó W  J. A.ij
hKRAUSSE* przy ulicy Miodowej N° 484, wprost Rząduj| 
rGubernjalnego.— Tamże jest do nabycia:

KI® w  proszku, bardzo praktyczny, który  lat kilka bezfj 
(pepsucia da się zachować, poleca się takow y szczególniej oso-j" 
fbom zamieszkałym na prowincji; sprzedaje się z przepisem® 
iużycia funt po kop: 4; jak  również:
U KI® Olejny biały i kolorowy, do kitowania Szyb,§ 
gPosadzek i t. p., funt po kop: 10.

Onegdaj, zgubioną lub zostawioną została, LASKA trzcino­
wa, z rączką rogową czarną, z jednej strony było w yrytych 
cali 36 miary polskiej, z drugiej zaś cali 24 miary angielskiej. U- 
prasza się Znalazcy o oddanie pod Nr 1857 przy ulicy Zakroczym­
skiej, na lsze piętro, za nagrodą rs. 3.

Potrzebne są PAN/NI Y  do nauki, przychodnie, lub mogą być 
umieszczone ze wszystkiemi wygodami, jak  równie uzdatnione 
do szycia Bielizny. Wiadomość w  domu pod Nr 124 przy ulicy 
Piekarskiej, na 2m piętrze od tyłu.

W  dniu 18 (30) Października r. b., o godz: lOej z rana, w. Kan- 
cęllarji Zarządu Dóbr Jadowskich, w m. Jadowie, odbywać się 
będzie licytacja na wydzierżawienie PROPINfACJI MIEJ­
SKIEJ w mieście Kamieńczyku. Bliższa wiadomość na miejscu 
w Jadowie, o w iorst 49 za W arszawą, jadąc przez Radzymin.

Z powoda wyjazdu, jest do sprzedania POWÓZ 
mało używany, za umiarkowaną cenę. W iado­
mość u Szwajcara Hotelu Smoleńskiego przy ulicy 
Bednarskiej pod N r 2673.

%  Potrzebna jest do trojga dzieci BOYA Polka, w pe­
rn wnyni wieku, język francuzki posiadająca. Zgłosić się 3  

/zechce; pod Nr 268 przy ulicy Freta, na 2gie piętro od frontu.

Krzed kilku dniami zginęła KROWA maści 
kasztanowatej, z białym znakiem na łbie. Sumien­
ny znalazca, raczy ją  oddać do domu Rządowego, 
Nro 1581 przy uliey Brackiej i Jerozolimskiej, za 

przyzwoitą nagrodą.
Przy  ulicy Leszno Nr 725, są do sprzedania : FA- 

ETOYIK lekki, na osób 2, i KOCZYK z łor- 
deklem, na resorach angielskich, elegancko wykoń­
czone, oraz KOCZ landarowy używany, z pakun­

kami, na resorach stojących, zdatny do miasta i podróży; pod tymże 
Numerem jest do zbycia BRYCZKA nie kryta, bez resorów.

Dziś rano ciepła stopni 7. Wczoraj w południe 121
Dziś rano wysokość wody na W ille  stop 2 cali 7.
TEATR ROZMAITOŚCI. Jutro, Honor i P ieniądze.

W  Drukarni Kurjera W arsz:— Wolno drukować. W arszawa d. 7 (19) Października 1854 r .— Cenzor, F. SobieszczmU ki.


